
Nr4 MEDYCYNA WETERYNARYJNA Rok XXVI

ją zaburzenia w czynności nabło,nków, pTzez
co błony śIuzowe stają się bardziej podatne
na działanie warunkowo chorobotwótczyclt
drobnoustrojów. W ostatnich latach, ze wzglę-
dó,,ł, ekonomicznych występują tendencje do
znacznej a nawet całkowitej redukcji w pozy-
wieniu cieląt mleka pełnego, zastępując je
mlekiem odtłuszczonym z dodatkiem prepa-
ratów witaminowo-tłuszczowych. Praktyka
hodowlana wykazuje, że za pomocą takich pre-
palatów mażna uzyskać dobre wyniki w od-
chowie zwierząt, jednak pod rvarunkiem, że
skład i jakość zal,vartych w nich produktów
będ.ą odpowiadały rzeczywistym potrzebom fi-
zjologicznym cielęcia.

Śroclków ieczniczycll l<tóre działaŁyby
swoiście u, schorzeniach dróg oddechowych
brak, stosuje się więc głównie ,leczenie skie-
ro\\,ane przeciw bakteriom wikłającym, a więc
sulfonamidy, przy czym najskuteczniej dzia-
łają pochodne pirydynr* otaz antybiotyki, naj-
lepiej detreomycyna i pochodne tetra_cykliny.
srodki t€, ,jeżeii są stosowane odpowiednio
wcześnie, mogą zapobiec poważniejszym zrnia-
nom v/ płucach. Niektórzy stosują antybiotyki
dotchawicowo z dodatkiem nowokainy, aby
zlva|czyć kaszel obronny. U zlnierząt iżej cho-
ryr_,h stosuje się środki -stymulujące, jak bio-
tropinę i ceromangan, stosuje się takze krerv
maiki lub krew innych dorosłych krów oraz
witaminy A, E lub tez witamihę C.

W celach zapobiegawczych stosuje się za-
gra_nicą szczepionki zaw-ierające etioIogicznie

istotne wirusy, Używane są szczepionki mono-
walentne i poliłvalentne zawierające odpo-
wiednie wirusy pełnoaktywne lub inaktvwo-
wane, albo też wirusy i tolvarzyszące im bak-
terie ,wikłające. Stosuje się także srvoiste im-
munoglobuliny, podobno z pomyśInym wyni-
kiem. Polski preparat ,,Borziglobin" wg Wiś-
niewskiego nie chroni jedna}c cieląt przed za-
chorowaniem.

Przede wszystkinr należy dbać o higieniczne
utrzymanie i odpcwiednie żyw-ienie cielnych
krów. Należy unikać wszystkiego, co mogłoby
doprowadzić do obnizenra odporności cieląt,
szczegółnie w okresie Łzw. niżu odpornoŚcio-
wego. Noworodki powinny otrzy,mać dowolne
ilości siary. Cielęta chore i zagrożone nal,e:ży
kalmić m]e}<iem pełnym. Zagtożonyrn cielę-
tom po$aje się też odpowiedni zestaw witamin,
zawierdjący ivitaminy A, D i E, Nie należy
zapominać o witaminie E, która m.in. działa
też korzystnie na resorbcję i odkładanie wi-
taminy A w organizmie, Dawka 10-15 j.rn.
iwiJtairniny E na cielę na jeden Ldzień aapoibie,ga
o,bjawom niedolbor,u tej witaminy. Duze iloś,ci
rwitaminy E zawiera sia,ra, owies, grrie,ciony,
rpłatki owsiane i dolbre siano.

Cielętnik, w któryrn przebywają chore zwie-
Izęta, powinien by" zamknięty. Poniewaz
zwierzęta, które wyzdrowiały pTzez dłuższy
czas mogą wydalać wirus, nalezy je odpowied-
nio długo izolorvać od otoczenia.
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Materiał i metody

Od cieląt chorych pobierano wymazy z nosa, od
padłych wycinki płuc i tchawicy. Wymazy, po dodanirr
płynu Hanksa z dodatkiem antybiotyków natychmiast
zarnrażano w suchym lodzie, bądź też przewożono tla
zwykłym lodzie do pracowni. Wycinki płuc i tchawi-
cy przechowywano również w stanie zamrożenia. l]o
badań wirusologicznych użyto hodowli komórek nerki
cielęcej. Do hodowli komórek stosowano płyn Hanksa
z dodatkiem 10-157o surowicy cielęcej. Przed zakaże-
niem komóre]< zmieniano płyn odżywczy na utrzymu-
jący bez dodatku surowicy. Komórki obserwowano do
6 dnia po zakażeniu, zw,Yacając uwagę na efekt cyto-
patogenny (CPE). Celem stwierdzenia występowania
ciałek wtrętowych komórki po zakażeniu barwiono
hematoksyliną i eozyną. Jako szczepu standardowego
do badań porównawczych ze szczepami krajowyrni uży-
to szczep)u amerykańskiego oznaczonego SF-4 *).

*) szczep sF-4 otrzymano dzięki uprzejmości prof.
J. Il. Gillespie, co,rnell University.

lzolacia wirusa parain{luenzy-3 od cieląt z objawami
odoskrzelowego zapalenia płuc w Polsce
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Wirusowe schonzenia dróg oddechowych u
bydła s,tanowią lvażny probJ,e,m eko,norrniczny
i epizootyczny w wielu krajach w zvńązku z
czyrn w os,taltnich lata,ch prowadzone bYły dość
i,ntensyrvne badania nad rolą wirusów w tych
schorzeniach. Wy-niki badań (I, Z, 3, 4, 5, 6,7,
B, 11, 13, 15, 16) wska,zują na rolę wir,usa para-
i,nfluerlzy-3 w patogenezie s,chorzeń dróg od-
dechowych bydła.

l'W Pols,ce schor,zenia drog o,ddechowych u
cielą wysttępują w niektórych rejorrach hodo-
wla,nych w dość dużym nasileniu. Negatywrre
wyni[<i badań bal<teriolo,gigrznych i słabe efek-
ty terarpeutyczme wskazrrją na etiologię wiru-
sową. Ostattrrio Buózek (5) opuiblikował donie-
sienia tyrnczaso,we ,nad występowaniem prze-
ciwciał w surowicy krwi bydła dla wirusa pa-
rainfluenzy-3,
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Szczepy krajowe ozna.czono symbolami WPI-3/G-4/68
i WPI-3/G/B2/6B **).

Do rvtępnej identyfikacji wyosobnionych szczepó'ł
zastosowatlo test hemadsorbcji, hamowania hemad-
sorbcji, hemaglutyrracji, odczyn seroneutralizacji (SN),
immunoprecypitacji w żelu agarowym. Ponadto ba-
dano wrażliwość na eter r,vg metody Singh i Cicy (16)

oraz na pH-3 wg metody Ketrera i wsp. (13),
Odczyn SN wykonano z trzema surowicami przygo-

towa_nymi na królikach dla trzech szczepów vuirusa
parainfluenzy-3 wyosobnionych w Stanach Zjedn. Am.
Półn. oznaczonych SF-4, C3F-I, C3F-II otaz dwu
szczepów wyosobnionych przez autora w Polsce iozna-
czonych jak wyżej.

W v,nik i
Z wymazów z nosa cieląt wyosobni,ono s,zcze-

py wirusa które powodowały w hodow]i komó-
rek nerki cielęcej w pasażu wyjściowym efekt
cytopatogenny po 72 godzinach, vl następnych
pasazach efekt cytopatogenny pojawiał Się po
48-72 godzinach. W zakażo,nych komórkach
nerki cielęcej po zabarwieniu hema,toksyliną i
eozyną stwierdzono Występowanie ciałek wtrę-
towych cytoplazmatycznych i wewnątrzjądro-
wych oraz pojawienie się ko,mórek olbrzymich,
lWyosobnione szczepy wirusa mają zdolność
bemaCsorbcji i hemaglutynacji krwinek czer-
wonych świnki morsk TCID5g wy-
osobnionych szczepów skane ,"v ho-
dowli nerki cielęcej wg metody
Reeda i Muencha wynosiło dla szczepu G-4l6B
10-6,5/0,1 rnl dla szczepu, G-B2|6B 10:5,8/0,1 ml
dla szczepu SF-4 10-6,5/0,1 ml.

Identyfikacja serologiczna dowodzi, że izolo-
Wane szczepy Są szczepa,mi wirusa parainflł.r-
enzy-3. Wykazuią wrażliwość na eter i na

. *+) wPI _-'Wirus parainfltlenzy, G - Garwolin, rol( izolacjii nllmer cielęcia.

pH : 3, co potwierdza ich przynależność do
grupy myxowirusów. Próba precypitacji w że-
lu agarowym wykonana mikro i makro meto-
dą dała wynik dodatni. Uzyskano podobne li-
nie precypitacyjne dIa wszys,tkich trzech a,nty-
genów badanych wirusów co świadczyłoby o
podobieńs,twie antygenowym wyosoibnio,nych
szczepów krajowych do szczop,u SF-4.

Porównane właściwości hemadsorbcji, he-
magluĘłnacji, działania cytopatogennego, indu-
kowania powstawania ciałeł< wtrętowych,
wrażliwość na eter i pH : 3 ora:z zachowanie
się w odczynie immun,oprecypitacji q,ykazało
całkowitą zgodnośó cech izolowanych szcze-
p6w z ameryka.ńskim szczepem SF-4 wiTusa
parainfluenzy-3.
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Rozpolznanie botulizmu opiera się rna bada-

nima.lna dawka śmiertelna toksyny C dla rror-

w Polsce szczepu Cl, botulinum C
Zakład Higieny weterynaryjnej w Lublinie

Kiero,wnik: dr T. DĄBRoWSKI

ki jest ok, 25 razy rrlniejsza od dawki śmiertel-
nej intnych typów jadów botulinowych, co
u,trudnia wykazanie obecności tej to,ksyny łra
zwykłych zwietzęrtach lalboratoryjnych (B, 9).
W zwiążku z tym Dinter i Kull (2) wyrażają
pogląd, że przy bo,tulizmie C u norek ,,wyka-
zanie toiksyny jest wyiątkiem, a nie regułą".
Podob,ną opinię można znaleźć u Prevot i
Brygoo (7). Jeszcze większe trud,ności ,napoty-
ka wyoso,bnie,nie i ident),fikacja tol<sylrr,otwór-
czego szczep,u. Szczepy Cl. botulżnurn C w od-
róznieniu ,od pozostałych typów wyją,ttkowo
łatwo zatra,cają zdolności toksynotwórcze sta-
,nowiące podstawo,we kr;rterium identyfikacyj-
me zaraĄ<a. W zvńąil<u z tym przypadki wy-
oso,bnienia szczepów Cl. botulinum C, co poza
znaczenieLm diagrno,51ygrnym ma dużą wa.rtość
dla ,badań nad róż,nymi właściwościami zaraz-
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